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Zachód 


Sinda Cesarska Mość Najjaśniejszy 
“an Aleksander I-ci o godz. Z-ej 


m Petersburg 1-go listopada. (Tel. Aj. półn.) — 
ai o stanie zdrowia Jego Cesarskiej Mości 
ligę niejszego Pana datowany z Liwądji d. 1-go 
«Dada o godz. 9-ej zrana: 


| dla € bez snu. Oddychanie bardzo utrudnione. Dzia- 
(.; 1086 serca słabnie szybko. Stan bardzo niebez- 
Wieczny. 


a iwadja 1-go listopada. (T. Aj. półn.) O go- 


tor, 9Wał Najświętsze Sakramenty z zupełną przy- 

ję. aością.. 

dzi wada 1 go listopada. (T. Aj. półn.) 0 go- 

a AAS A min. 30 przed potudniem.—Działalność 

ile "an Cesarskiej Mości Najjaśniejszego Pana 
przestaje słabnąć, Coraz większy brak tchu. 

_ zytomność zupełna. 

| petersburg l-go listopada.. (Tel. pr. K. W.)— 

ak AdJi donoszą, że zgromadzeni tam Ich Cesar- 


skie Wo. 2: 
Wysokości Wielcy Książęta dzisiaj po południu 


adali ró : F fia E ii 
„. «1 przysięgę na wierność Jego Cesarskiej Mości 


k a Szen Panu Cesarzowi Mikołajowi Ale- 
Pad (Aj. półn.) 
| Elegia o Ar rg 1-go listopada. (Tel. pryw. K. W.)— 
a dad iwądji donosi o ostatnich chwilach Ce- 
Aiaka” co następuje: Jego Cesarska Mość 
rska die I an był zupełnie przytomny. Jej Ce- 
ery osè N ajjaśniejsza Pani przebywała bez 
kójnię s ij Maiżonku. Cesarz wyzionął ducha spo- 
Gali A oczony przez całą Rodzinę. Następnie poże- 
sę ze Zwłokami Dzieci i Krewni Cesarza, urzę- 
aga Ner członkowie świty, służba pałacowa. 
Owy, esarska na pałacu opuszczona została do po- 
CIA Rizwj głuche grzmoty armatnie. Wkrót- 
ei S anie 4-ej po poludniu Jego Cesarskiej Mo- 
i "Jee Panu Cesarzowi Mikołajowi Ale- 
e prz gie składano przysięgę na wierność na 
rzysię ed cerkwią | pałacową. Pierwsi składali 
KĘ zgromadzeni tu leh Cesarskie Wysokości 
ja S siążęta, następnie dostojnicy Dworu, służba 
| m % wojsko, urzędnicy itd. (Aj. póln.) 
tersburg Í 
| Peter 
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Šaty 
zapa Aleksandra I-go wszystkie teatry i miejsca 
na zostały zamknięte aż do dalszego rozporządze- 
gospody zamknięte zostały na trzy dni. (4j, p) 
z ała etery 1-go listopada. (Tel. Aj: półn.) — 
aż, okiem poguębieniem przyjęła stolica wiado- 
iny Smierej Panującego. Skoro tylko około go- 
Wie €} wieczorem rozlepione zostały plakaty, 
m" żałobna wiadomość jak błyskawica przebiegła 


sakja 


in. 15 po poładnia w d. 20-ym paź- | 
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1-go listopada: (Tel, pr. K. W.)— | 
sburgnu na znak żałoby wskutek śmierci Ce- | 


Petersburg 1-go listopada. (T: 4j.półn.) — 


- Przedmieście X: C6—codzieunie od 10-ej srana do 4-ej 


Piątek. Dnia 21 października (2 listopada) 1894 r. 


KURIER KARSZAWSĆ 


Mbeciatefc HV<4PR*ZQ ER ER "o 


Wschód księżyca o godzinia9 miau: 13 r. Wtorek: Leovarda W. 
4-0j 1 Zachód P 4 e 50r Środa: Nikandra Męczen. 
Perr ok Wysokość wody na Wiśle st.50. 9 (st. 66.9) | Ozwartok: Godfryda Bisk, 
7 hi -i Dziś o godzinie 4-ej rano ciępła 19. ; Piątek: Teodora i Oresta Mm, 


OGŁOSZENIA 


Reklamy: za jodon wirs 
garmontowy. albo jego miajse 
pierwszy raz 25 kop, każdy ny 
stępny raz 20 kop. | Ef 
"Nekrologja za jeden wiers 
15 kop. € 

Zwyczajne | mała ogłosza. KZ 
nia w dodatkach porannych niee $ 
zamieszczają się. A 

Ogłoszenia i prenumesuę gy 

rzyjmujs kantor codzionnte od Ą 
-ej rano do 8-ej wiecz., W nie ij 
dziele i święta ol 10 do 1 z pos i$ 


ù Redakcja, Administracja i Hirukarnia: Plac Eeatralny nr. 9. — Telefon Redakcji 268. — Telefon administr. 547. 

i Łodzi kantor własny. Piotrkcu ska 3/2814, telefonu ur. 343. ©głoszenia do „ic<urjera W arszawskiego” między 
. Innymi przyjmują: Æjencja Hatasa w Paryżu, Htudolf Miosse, Hiaasenstein i Vogler A. 6. tudzież wszystkie 
szorzędne biura anonsowe za granicą. 


STOCETT 


całe miasto. Żegnając się gromadził się lud przed 
plakatami, utyskując na złośliwą chorobę, która w-je- 
dnej chwili porwała ubóstwianego Monarchę, wzoro- 
wego Małżonka i Ojca i najpotężniejszego Władcę 
na świecie. Natychmiast po nadejściu smutnej wia- 
domości odbyło się w radzie państwa uroczyste żało- 
bne nabożeństwo, na którem znajdowali się wszy- 
scy obecni w Petersburgu członkowie tejże rady. 


KALBNDARZ. 


Imiona słowiańskie: Dziś Wytymira, jutro Chwalisława. 
Zgromadzenia: Posiedzenie członków - zarządu Towarzystwa 
dobroczynności. (Gmach Towarzystwa przy ulicy Krak.- 


| Przedm., 62—54 po poludniu.) — Posiedzenie członków sekcji 
| V-ej handlowej oddziału warszawski 


nlego Cesarska Mość Najjaśniejszy Pan spędził | 


o Towarzystwa popie- 
ramia russkiego przemysłu i handlu. (Grmach Muzeum przemy- 
słu i rolnictwa przy ulicy Krak.-Przedm., 66—8 wieczorem.) , 
Pobór wojskowy: Losowanie popisowych, zamieszkałych 
w cyrkułach policyjnych: trzecim, czwartym, piątym dziesią- 
tym i dwunastym. (Baraki rekruckie na Pradze—9 zrana.) 

i Wystawa -Towarzystwa sztuk pięknych. 


Wiem siale: ra - 
(Lokal Towarzystwa przy ulicy Krakowskie-Przedmicście. M 


i ŁA Niatiadsiać ;_ | 1b—od 10-ej zrana do 4-ej po południu.) — Wystawa obra- 
WE 10)_ej.—Jego Cesarska Mość Najjaśnicjszy Pan ) y 


żów Krywnita, (Lokal wystawy w hotelu Europejskim— 
cd 10-ej zrana do 8-ej wieczorem.)— Wystawa obrazów spół« 
ki małmzy i rzeźbiarzy. (Lokal wystawy. przy ulicy Nowy« 
wiat Ne 27=od I0-ej zrana do Th wioczorewi)-- Wyka 
rób i wzorów przemysłu 1abryczncgo i rękodzielniczego 
iajowego, (Lokal wystawy w gmachu Muvzenm grayana 
jaolnictwa przy ulicy Krakowskie-Przedmieście X: 66—c0= 
cziennie od 10-ej zrana do sej po południu, w niedziela 
asé i święta ed 12—4-ej po południu. Wejście bezpłatne.) — 
Wystawa Muzeum zzemieślniczego. (Lokal wystawy w gma- 
chu Muzeum przemysłu i rolnictwa przy ulicy Krakowskiee 
o 
jełmdriu, cla rzemieślników - cd 7—9-ej wieczorem, w niee 
cziele zaś i Ewięta cd 10-ej siana čo t-ej po południu.)— 
Wystawa €tzegrafczna. (Lokal wystawy przy ulicy Wiej. 
kiej N 18, dcm Lr. Branickiego—od 10-ej zrana do 6-ej 
cłudniu.) — Wystawa starożytności, (Królewska 6 1 róg 
trek.-Pizedm.—vd 10-ejzrana do 6-€Gj jo południw Waje 
teie kop. 15.) 

Nasy oszczędności Banku państwa: centralna—gmach Banku; 
kasa l-sza—' Targowa, 41 (na Pradze); 11-ga— Chłodna, 37 
1il-ia—Nowowielka, 26; IV-ta—Nowy Świat, 17; V-ta— Mu- 
1anowska, 40; VI-ta—Nowiniarska, 6. (Kasa centralna przyj- 
muje i wydaje wkłady codziennie, z wyjątkiem świąt, od 10-ej 
zrana do 1-ej po południu; kasy zaś oddziałowe we wtorki, 
czwartki i soboty od 6—9-ej wieczorem, aw niedziele od 9f 
zrana do 12-ej w południe.) 


WIADOMOŚCI BIEŻĄCE 
14 
== Praw. wiestn. donosi, iż w radzie państwa 
w tych dniach czytany będzie projekt ministerjum 
finausów o utworzeniu rządowych.kuratoryj trzeźwo- 
ści w tych gubernjach, gdzie wprowadzony będzie 
monopol wódczany. |) 
== Pętersb. wied. donoszą, iż ministerjum oświaty 
wnosi do rady państwa projekt otwarcia wydziału 
lekarskiego w uniwersytecie odeskim, na początek 
jednak dla 300 słuchaczy. 
= Dzienniki petersburskie donoszą, iż z iniejaty- 
wy petersburskiego Towarzystwa ochrony zdrowia 
publicznego ogłoszony zostanie niebawem konkurs na 
wynalezienie środka eelem ochrony zdrowia robotni- 
ków od szkodliwego wpływu niektórych produkcyj, 
zwłaszcza chemicznych, gdzie używane są silne kwa- 
sy oraz materje trujące. W konkursie będa mogli 
brać udział nie tylko lekarze, lecz i specjaliści che- 


- miey oraz technicy. Za najlepsze prace we wskaza- 


nym kierunku wydane będą trzy nagrody w ilości 
500, 250 i 100 rs. Szczegóły konkursu wkrótce ogło- 
szone będą. 

= W Petersburgu, jak donosi Now. wr., utworzo- 
na została specjalna komisja, której zadaniem będzie 


* badanie wszelkich wynalazków i projektów gaszenia 


cgnia za pomocą środków chemicznych. 
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. prowadzić do należytego porządku, nie ograniczając się p4 


, lon zamknąć. 3) Wszystkie podłogi, schody i'ganki A 
| drewniane zamienić na nowe. 
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otworu tegoż smoka. 


"wyjaśnienie nastąpiło w, tym sensie, że kupcom-ży- K4 


stosując Ściśle prawo z d. 15-g0 maja 1882-ga r., nie $$ 
pozwalają żydom, handlującym drzewem i ich pisa- jg 
rzom, lokować się; w lasach, nabytych od skarbu na Py 
czas eksploatacji, a nawet ograniczaja ogladanie Ky 
działów, wystawionych na sprzedaż. Rezultatem tego pg 
było ograniczenie udziału kupeów-żydów w, licyia- Š 
cjach, eo znów pociągnęło dla niektórych zarządów [2 
skarbowych straty, materjalne. Wobec tego zarządy fe 
dóbr państwa zwróciły się do władz wyższych z proś- 
bą o wyjaśnienie: Obecnie, jak się dowiaduje Kijewl., 


dom, którzy nabyli na wycięcie działy lasów skarbo- FR 
wych, pozwolone jest bezwarunkowo tymczasowe 4 
przebywanie w lasach aż do upływu zastrzeżonych ER 
w kontraktach terminów; eo do pisarzy, to pod tym PA 
względem winny być stosowane jedynie pewne ogra- $$$ 
niezenia, obowiązujące we wzmiankowanych guber- ff 
njach, a mianowicie do ich liczby, dodatkowych za- $a 
jęćit d. Roj A 

= Sporządzony na żądanie departamentu docho- $ 
dów niestałych wykaz dochodów kasy miasta War- Ņ 
szawy, pobieranych za pięć lat ostatnich, licząc od r. $Ą 
1889-go, tytułem procentów ‘od rio rodzaju pa- $ 
tentów i marek na zakłady rozprzedaży trunków, $$ 
wykazuje ten dochód przeciętnie na 151,473 rs. rocz- $$ 
nie. wyni dochód z tego źródła w ubiegłem 3 
pięcioleciu był w r. 1892-im, mianowicie 144,453, $$ 
najwyższy 161,575 rs. w ubiegłym 1893-im r. 


== Warsz. gub. wiedom. donoszą, co następuje: Ę$ 
„Komisja delegowana do zrewidowania pod wzęglę- M . 
dem sanitarnym i bezpieczeństwa ogniowego cukro- Ef 
wni Oryszew w pow. sochaczewskim, której obrót gg 
roczny wynosi 530,000 rs., po dokonanych oględzi- (eż 
nach poleciła: 1) Wszystkie budowle fabryczne przy- $ 


otynkowaniem ścian. 2) Pawilon boczny wyrestau- ($$ 
rować kapitalnie przed zaczęciem tegorocznej kam- KA. 
panji, w przeciwnym bowiem razie należy ów pawi- $ 


4) Natychmiast wy- $ 
budować z zewnętrznej strony gmachu podwójne $$ 
schody z materjału niepalnego i urządzić balustrady W 
przy wszystkich przejściach, otworach oraz studniach, FR 
przyczem balustrady te powinny być wyższe i mo- $$ 
ceniejsze, aniżeli dotychczasowe. 5) Urządzić dla ro- §ġ 
botników, jadających w samej fabryce obiady, spe- PA 
cjalną jadalnię z przegotowaną woda do picia. Nad- $$ 
to komisja poleciła oczyścić sadzawki i stawy i utrzy--;68 
mywać w porządku baseny, kanały, studnie, ustępy W 
it.p. Wreszcie do odprowadzenia wody wypada u- ÈN 
rządzić Ścieki z osadnikami i filtrami,” 3 

== Draga miejska. 8 

Wzmiankowaliśmy już kilkakrotnie o wielkiem $ 
niebezpieczeństwie, grożącem miastu z powodu pia-y% 
sczystych mielizn, nagromadzonych: powyżej smoka $$ 
nowych wodociągów i stopniowo zbliżających się do gó 


Do usunięcia powyższego niebezpieczeństwa spro- SE 
wadzono olbrzymią maszynę, t. zw. dragę, zakupioną koš 
niedawno w Lubece i przeznaczoną do wydobywania $ 
piasku i źwiru z dna rzeki. 7 Da 

Ponieważ o funkcjonowaniu tej maszyny najbała- gą 
mutniejsze krążą wieści, czujemy się w obowiązku $$ 
przedstawić czytelnikom istotny stan rzeczy 1 spro- 
stować mylne pogłoski. a <d 
.. Draga, ustawiona o 30 sążni powyżej smoka, pusz- 
czona została w ruch od tygodnia i w walce zpra- 
dem rzeki, niosącym zwolna ławy piaszczyste w kie- 
runku otworu smoka, najzupełniej prawidłowo i z do- 
brym skutkiem spełnia swoje zadanie. 


S pws 


`~ 


Czerpaki maszyny w ciagu godziny ¿wyrzucają od 

7 do 8 sąźni kubicznych piasku, co przy Aiea 

nej nieustającej pracy wykazuje pokaźną ilość prze- 

j ło 60 sążni kubicznych wydobywanego piasku 
ziebnie. 


Ponieważ pogłębienie dna rzeki na całej szerokości 


jest prawie niemożliwem, inżenierja miejska zamie- 
rza prowadzić dragę w górę rzeki w ten sposób, iżby 
naprzeciw otworu smoka wydrążyć niejako w piasz- 
czystem dnie rzeki rów, szeroki na 7—10 sążni, dłu- 
gi na sto kilkadziesiąt sążni i na całej tej przestrzeni 
o parę stóp głębszy od miejsca, w którem znajduje 
się powierzchnia ssąca smoka. 

W ten sposób draga oczyści z piasku prąd wody, 
skierowany ku otworowi smoka i na długi czas za- 
bezpieczy prawdopodobnie miasto od braku wody fil- 
trowancej. 

Olbrzymie to zadanie maszyna owa, jak dotąd, speł- 
nia znakomicie, wyrzucając w oczach prawie całe 
wyspy piasku, który następnie wyładowywany bywa 
za tamę, i 

Nie ma też powodu przypuszczać, aby zamierzone 
roboty około oczyszczenia rzeki powyżej smoka, nie 
mogły być pomyślnym uwieńczone skutkiem, draga 
bowiem, wbrew krążącym pogłoskom, bez żadnych 
środków orkiakiózych; funkcjonuje najzupełniej 
prawidłowo i z wielkim dla miasta pożytkiem, 


== Książeczki pocztowe. 

Bardzo pożyteczną inowację wprowadził Świeżo 
naczelnik warszawskiego biura pocztowego. 

Oto każdego listonosza zaopatrzono w książeczki o- 
sobne, w których interesanci mogą zapisywać rekla- 
macje swe i wskazówki dla biura pocztowego. 

Do książeczek tedy odnotowywać należy wszelkie 
niedokładności, zauważone przy wręczaniu korespon- 
dencyj przez listonoszów, jako to pozostawianie u 
stróżów, rządców domów, opóźnienia we wręczaniu 
korespondencyj itp. 

Tu także zamieszczać można wszelkie reklamacje, 
dotyczące: wrzucania listów i gazet do skrzynek na 
drzwiach, doręczania korespondencyj według no- 
wych adresów z powodu zmiany lokalu, wreszcie od- 
syłania listów pod adresem chwilowego zamieszkania. 

Książeczki znajdują się w rękach każdego bez wy- 
jatku listonosza. 

Reklamacje mogą być wpisywane do książeczek 
bądź przez interesantów, bądź przez samych listono- 


szów, którzy za tę czynność żadnego wynagrodzenia | 


żądać nie mają.prawa. 
+. Wszelkie zażalenia i reklamacje powinny być pod- 
pisane przez interesantów, anonimowe bowiem adno- 
tacje uwzględniane nie będą. 

ednem słowem, jest to inowacja bardzo pożyte- 
czna i dobrze pomyślana, która bezwątpienia przy- 
czyni się do tem prawidłowszego funkcjonowania in- 
stytueji listonoszów. 


== Przeciwko strzyżeniu koni. 

Jeden z członków Towarzystwa opieki nad zwie- 
rzętami, na najbliższem posiedzeniu zarządu przed- 
stawi ustawy stowarzyszeń zagranicznych, zabrania- 
jące strzyżenia sierci i obcinania ogonów koniom. 


Inicjator występuje z zasady, iż strzyżenie koni, 


szkodliwe dla zwierząt szczególniej w klimacie zmien- 
nym znajduje u nas corąz większą liczbę zwolenni- 
ków. 

= Oszustwo. 

Przed kilku. miesiącami zawarta została umowa prywatna 
pomiędzy Janem Bruchońskim a Aleksandrem Życkim, której 
mocą B. sprzedał Z. sklep swój wraz z towarami za dobrowol- 
nie ug odzoną sumę 180 rs. 

Po objęciu przez Z. sklepu, tenże wkrótce zauważył, że zo- 
stał haniebnie oszukanym. 

Oszustwo ze strony sprzedającego sklep polegało na tem, że 
wszystkie worki oraz bćczki, napełnione napozór dobremi to- 
warami, w istocie zawierały w sobie śmiecie i różnego rodzaju 
odpadki, wierzch tylko owych worków pokryty był towarami 
i to mianowicie wprowadziło w błąd kupującego. 

Gdy sprawą na drodze cywilnej załatwiona być nie mogła 
i na domiar złego B. do niczego nie przy-nawał się, utrzymu- 
jąc, iż musi tu być jakiś podstęp ze strony kupującego, Ż, Wy- 
stąpił na drogę karną, żądając ukarania B. za oszustwo i za- 
sądzenia odeń jednocześnie akcji cywilnej w ilości 150 r, 

Na posiedzeniu sądu świadkowie oskarżenie stwierdzili, Bru- 
choński zaś, nie przyznając się uporczywie do winy, twierdził 
że musiała tu być „trzecia ręka”, która oszustwem na jego nie- 
korzyść kierowała. | 

Wobec udowodnienia oskarżenia, sędzia pokoju skazał B, 
na miesiąc więzienia, 


= Nazajutrz po ślubie, 

Do zamieszkałego pod Pustelnikiem kolonisty, Szymona Ja- 
skólskiego, nazajutrz po jego ślubie, przyjechał teść Dąbrow: 
ski, wraz z córką, oraz wianem, A 

Pan młody, widząc, iż D. daje mu wiano mniejsze, niż przyo+ 
biecał, oświadczył, iż nie chce słyszeć o przyjęciu pod swój 
dach żony i obojgu kazał się wynosić, 

Napotkawszy opór, dzielny nowożeniec schwytąną szczapą 
drzewa ojcu nadłamał szczękę, zaś małżonkę poranił w taki 
sposób, iż nieprzytomną odwieziono do domu. 

Dąbrowski wystąpił do sądu, domagając się, by Jaskólski.. 
przyjął żonę, która, jak się wyraża w podaniu, jest teraz „ni 
panną, ni mężatką”, 

= Dla zatarcia śladów. 

W Mchówku, za ropatką jerozolimską, wyrobnicy zauwa- 
żyli na polu świeżo poruszoną ziemię, 


— 


i Przystąpili tedy do kopania, i znaleźli„. świeżo zabitego 
onia. 

„ Jak się okazało, Jan Tolaszek skradł konia koloniście Mu- 
szewskiemu i trzymał go w stajni. < 

Następnie, z o z wykrycia kradzieży, T. postanowił za: 
trzeć ślady przez zabicie i zakopanie zwierzęcia» 

= Pożar pod miastem. 

W dniu wczorajszym we wsi Żbików, za rogatką wolską, 
zgorzały zabudowania gospodarskie Franciszka Pawło wskiego, 
wraz że wszystkiemi zbiorami. 

Straty są znaczne, wynoszą bowiem 5,000 rs 

Frzyczyna pożaru niewiadoma 

—wvuvuwwianama 
+ Sekretarzem konsystorza kieleckiego mianowa- 
ny został ks. Bronisław Odechowicz, kapelan JE. ks. 
biskupa Kulińskiego. | 

+ Kontrolerem 2-go oddziału kolei iwangrodzko- 
dąbrowskiej mianowany został na miejsce p. Giej- 
sztora, p. Konstanty Rudnikow, który w tych dniach 
obejmie swoje obowiązki. 

3 Echa lubelskie, 17 
„_ Urządzony w sobotę w Lublinie wieczór muzyczny 
itańcnjący na rzecz tamtejszego Towarzystwa do- 
broczynności nie udał się, zgodnie: z tradycją niemal 
ki koc zabaw, na rzecz tej instytucji urządza- 
nych, 


Ale też wieczór ten pełen był zawodów. 

Zapowiadano popis kwatsta muzycznego, ale ten 
nie stawił się wcale, skutkiem czego na program zło- 
żyły się tylko cztery numery. 

Publiczność, jakby przeczuwała ten zawód, a wła- 


ściwie wierną będąc złej tradycji niepopierania usi- | 


łowań Towarzystwa dobroczynności, zgromadziła się 
bardzo nielicznie, a wysłuchawszy programu muzy- 
cznego, wyszla z sali, nie doczekawszy się zabawy 
tańcującej, ponieważ orkiestra była zajęta na przed- 
stawieniu „Halki” w teatrze. 

A zatem nieprzybycie kwartetu muzycznego popsu- 
ło ah zabawę. 

Kiedy orkiestra przybyła do sali, aby przygrywać 
do tańców, nie było już nikogo. 

Taki wieczór nie przysporzy naturalnie dochodu 
Towarzystwu dobroczynności, ponieważ lublinianie 
stale obojętni są na wszystkie zabawy, których ce- 
lem jest zasilenie funduszów tej instytucji. 

A zaznaczyć tu należy, że od lat szeregu Towarzy- 
stwo to rachunki swoje zamyka stale niedoborem, 


-który pokrywa kapitałami zasobowemi. ` 


Jeżeli stosunki te dalej potrwają, Towarzystwo 
straci te kapitały, a wówezas nie będzie mogło zdo- 
być się nawet na taką na polu filantropji działalność, 
jak obecnie. 

Może też dlatego w Lublinie rozeszła się pogłoska, 
że na rzecz tej instytucji uczynił zapis ś, p. Feliks 
Plewiński, zmarły w tych dniach właściciel dóbr 
Krzesimów, w pow. lubelskim, 

Był on bardza zamożnym, a nie posiadał bliższej 
rodziny. 

Czy uczynił on jednakże jakikolwiek zapis na cele 
dobroczynne, dotąd nie stwierdzono. 

W Lublinie opowiadają, że projekt wzięcia dóbr 
Gościeradów w. dzierżawę przez kilku zamożnych 
obywateli z gub. lubelskiej, wbrew dotychczasowym 
pogłoskom, nie został zaniechany, owszem ma być 
urzeczy wistniony. 3 

W. sferach miarodajnych przypuszczeń tych je- 
dnakże nie potwierdzono. 

Sprawa zapisu dóbr Gościeradów na rzecz war- 


szawskiego Towarzystwa dobroczynności nie schodzi 


w Lublinie z porządku dziennego. l 

Przypuszczają tam, że Towarzystwo będzie musia- 
ło prowadzić proces z hr. Edmundem Suchodolskim, 
który nie porzuca zamiaru unieważnienia testamentu 
na zasadzie substytucji. 


MOŻ 
NOTATNIK TERMINOWYJ 
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— D. 4-go listopada zawieszone będą czynności komisji po- 
borowej wojskowej z powodu niedzieli; d; 5-go listopada, ogo- 
dzinie gej zrana, w byłych barakach rekruckich na Pradze, 
w obecności komisji poborowej wojskowej odbywać się będzie 
losowanie popisowych, zamieszkałych 'w cyrkułach policyj- 
nych: siódmym, pierwszym i ósmym. © 

— D. 4-go i 14-go listopada, w magistracie m, Wielunia, od- 
będą się licytacje na sprzedaż drzewa z leśnictwa wieluńskiego, 
w gubernji kaliskiej, w ilości 83 purtyj od rs. 26,121 i 7 partyj 
od rs, 4800. 4 

— Dod. 4-go listopada biuro zarządu Towarzystwa fabryki 
cukru i rafinerji Leonów przyjmować będzie akcje od tych ak- 
cjonarjuszów Towarzystwa, którzy zechcą uczestniczyć w zgro- 
madzeniu ogólnem; mającem się odbyć d. 12-go listopada. 

— D. 4-go listopada, w rządzie gubernjalnym suwalskim, od- 
bywać się będzie licytacja na dostawę w r. p. dla aresztantów 
sześciu więzień śledczych i dziesięciu policyjnych w gubernji 
suwalskiej, a mianowicie: śledczych: marjampolskiego, alekso- 
ckiego, władysławowskiego, wołkowyskiego, sejneńskiego 
i augustowskiego, tudzież policyjnych: marjampolskiego, preń- 
skiego, władysłuwowskiego, szackiego, wołkowyskiego, wierz- 
bołowskiego, kalwaryjskiego, sejneńskiego, augustowskiego 
i suwalskiego od kop. 10:30 za dzienną porcję aresztanta; wa» 
djum rs, 450. 


eaaa "nn 


KURJER WARSZAWSKI. — Dnia 2 listopada 1894 m 


w postaci listu bezimiennego, przysłanego przez pana N. fr 
30-go października, CE, wta 5 


dzieci, z których dwoje 9-miesięcznych bliźniąt. (Ohł0* 


z 4-6m dzieci i matką staruszką. (Nowowiejska X: 11): |. 


TrA a nie mającej żadnych funduszów na 


chorowitej. (Hortensja Ne 7). 


ataków sercowych nigdzie lekcyj dostać nie mo% 


gm ,„>„,-—-----+-+--->-->----+-—oeLLLLLLLLLLcLL_ LP .__________  _ a s 


Nr. 303 


` Ruch służbowy. 


Z rozkazu ministra oświaty, wydanego d. 7-go paździe: 
nika, mianowani: nauczyciel I-go gimnazjum w Petersbi* 
gu, r. st, Szestakow, inspektorem uniwersytetu Cesars 
go w Warszawie; p. 0. inspektora szkoły realnej w W? 
szawie, r. st. Kriwaksin, dyrektorem rzeczonej szkoły; * 
rektor gimnazjum męskiego w Marjampolu, r. st. GO 
ski, naczelnikiem dyrekcji naukowej w Łomży. 

Przeniesieni: dyrektor gimnazjum męskiego w Suw” 
kach, rz. r, st. Mossakowskij, do Marjampola, oraz ” 
czelnik dyrekcji naukowej w Łomży, rz. r, st. Gaw 
skij, do Warszawy. f 

Uwolnieni od służby w ministerjum oświaty z prawe 
noszenia munduru: profesor zwyczajny uniwersytetu 
sarskiego w Warszawie, rz, r, st. Hoyer; naczelnik * 
rekcji naukowej w Warszawie, rz. r. st. Rodiewicz, 07 
dyrektorzy: gimnazjum męskiego w Częstochowie, rZ.* 
Dachnowicz, i szkoły realnej w Warszawie, rz, r. st. ” 
Gaurow. i l 

Wyrażono podziękowanie ministerjum oświaty za p% 
czynienie się znacznemi datkami do utworzenia intern 
przy gimnazjum męskiem w Piotrkowie: właścicielom * 
ty szklanej w Piotrkowie Hebler isp.; zarządzające | 
hutą szklaną w Sosnowicach, Skrobanek; właścicielowi Mi 
bryki w Sosnowicach, Dyttlowi; dyrektorowi fabryki 5% 
w Sosnowicach, Skawińskiemu; pełnomocnikowi Towar 
stwa górniczego „Hrabia Renard”, inżenierowi Mat” 
właścicielowi dóbr Niechcice, Krigerowi; oraz kup” 
Hirszbergowi, Szmelcerowi i Piszemowi. 

(Praw. wiestn. nr. 223 z d. 26-g0 paźdź) 
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Na w is a uczniów. 
Norblin Ludwik rs. 100. 7 tw 

Na nędz tkową. . c 
Halina i Janina składzją ad POK im zniew 


7 
i 


ezimieńnio rs. 3. 


Dia Matyldy Czapskiej, wdowy z 5-em drob 


M 62, mieszkania M 40). 
A. L. rs. 11—Bezimiennie rs. 1, e i 
Dla Stefanji Krajewskiej, chorowitej wdo™| , 


A. L. rs, 1.— Bezimiennie rs, 1. 


Dla A. S., kaleki na oczy (na jedno nie widzi, dry, 


A. Li ta, 1.—Bezimiennie rs. 1. py | 
Dia Małgorzaty Krzemińskiej, starej wdo” 

a lu Ta 1.—Bezimiennie rs. 1. i "I 
Dla ubogiej nauczycielki M. która z powo; 
Bezimiennie rs. 1. 


NEKROLOCJA.. 


zy 
MAURYCY LAUBER, 


radca prokuratorji, radca stanu, członek ko” | 
systorza ewangelicko-augsburskiego, 
| po długich i ciężkich cierpieniach, zmarł dnia 3U-go P 
dziernika r. b., przeżywszy lat 52. Pozostali w głęboki, 
smutku: syn, córki, zięciowie i wnuki zapraszają 5% 
wnych, kolegów, przyjaciół i znajomych zmarłego na % 
prowadzenie zwłok z mieszkania przy ulicy Mokotowsk/4 
Ne 51, w piątek, dnia 2.go listopada, o godzinie 2-ej_ 
południu, na cmentarz ewangelicko-augsburski. PE 
Osobne zaproszenia rozsyłane nie będą. 


Ś.P. i 
Hilementyna z Nowickich _ 
Baraniecixa 


zmarła o godz. 10 zrana d. 30 października. Na pog”źjj. 
odbyć się mający w piątek, d. 2-go listopada, 0 SO y 


nie £-ej z południa, z kościoła praskiego na gray 
brudzieński, zaprasza się krewnych, znajomych i prź* 
ciół. —5062— 


505" 
3 p 
z 

i 


Be 2% 

po ciężkich cierpieniach, przeniosła się do wieć y 
ności, przeżywszy lat 12. Stroskani rodzie, 
bracia zapraszają krewnych i przyjaciół na dzi” 
prowadzenie raa 24 w dniu 2-im b. m.,( 0 87 wy 
nie 2-ej po południu, z domu pod Nr. 9-ym Pi 
| ulicy Granicznej na miejsce wiecznego Spot”, 

ku.—Oddzielne zaproszenia rozsyłane nie =š 
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Nr. 3098 


Migrany „kujoa Warzamiiegy” 


„Petersburg 1-go listopada. (T. 4j.półn.)—Wya : 


dawca gazety Swiet, Komarow, jedzie z upoważnienia 
gazet petersburskich do Moskwy, w celu umówienia 
Się z redaktorami moskiewskimi w przedmiocie u- 
tworzenia ajencji telegraficznej, pod syndykątem ga- 
zet stołecznych, O takiej organizacji ajentury zawia- 

omiono zagraniczne ajencje: Reutera, Havasa 

Wolfia, z któremi syndykat zawarł kontrakty, Syn- 


dykąt rozpostrze swoją działalność w pełnym zakre- 


Me ną gazety prowincjonalne. 
Petersburg 1-go listopada. (T. pr. K. W.)—Ko- 
Qisją pod prezydencją p. Kowalewskiego, pracująca 
podatkiem od procederów, zajęta jest obecnie 
Wygotowaniem przy udziale rzeczoznawców taryf o- 
Podatkowania oddzielnych gałęzi przemysłu. W tym 
godniu roztrząsany był projekt opodatkowania 
Przemysłu chemicznego. W charakterze eksperta po- 
Wołany także został 2 Moskwy inżenier i właściciel 
fabryki Ossowski. 


WYPADKI BERLINSKIE. 

Berlin 1-go listopada. (Tel, pr, Kur, War.) — 
Zienniki sympatyeznie powitały nominację księcia 
€rmana Hohenlohe-Langenburga ńqa namiestnika 
lzacji i Lotaryngji. Podnoszą one jego wysoką po- 
Łycją społecznę--jest ożeniony z księżniczką badeń- 
t4—gorące sympatje'w południowych Niemczech i 

Mieza wisłość. JE 
Berlin 1-go listopada. (Tel. pr. Kur. War.)— 
Minister rolnictwa Heyden podał się do. dymisji. Na- 
stępcą jego będzie prawdopodobnie prezydent Prus 
schodnich hrabią Udo Stollberg. Ustąpienie Hey- 
a stoi w zwiazku z obecnem przesileniem, Mini- 


ster sprawiedliwości Schelling ma również ustąpió, 


_ SPRAWA FAVETTA, 
Paryż 1-go listopada. (T. pr. K. W.)—Skutkiem 
rozpraw w izbie rząd usunął Favette'a z urzędu dy- 


tektora w ministeri i j 
; jum handlu i sprawę jego oddał 
sędziemu śledczemu. F s 


POWODZIE 

1-go listopada, (T. pr. K. W.)—Ko- 
nawiedzony powodzią, Wiele do- 
bydła i zapasów zniszezonych. 


L VOJNA CHIŃSKO-JA POŃSKA. 
ondyn |-go listopada. (Tel. pr. K: W.) — Na 
mość, że okręty chińskie opuściły Wei-bai-wei, 
apońska puściła się w pogoń za niemi. 


D 


Budapeszt 


rski 
Ww, 


flotą j 


x Wiedeń 1-go listopada. (Tel, pr, K. W.)—Spra- 
» istryjską weszła w pomyślną fazę, 
iedeń 1-go listopada. (T! p. K. War.) — Hr. 
Wodzieki mianowany posłem w Sztokholmie. 
baj pean 1-go listopada. (T. pr. Æ. W,)—Pro- 
i tawczyński mianowany profesorem filologji 
mA na uniwersytecie krakowskim. 
M erlin 1-go listopada. (Też. pr. K. W,)—Ham- 
Pajea C potwierdza, że hr. Eulen- 
ca śnił wprost do konfliktu z parlamentem rzeszy, 
rh y oprowadziłby z konieczności do zamachu sta- 
fikt k apróżno „br. Caprivi przekonywał go, że kon- 
e. ię oiy w rzeszy niemieckiej daleko jest 
żę m od pruskiego, W Prusiech można parę 
wan, s nawet bez oparcia o parlament, jak to by- 
= ie konfliktu cesarza Wilhelma I-go (1862—65), 
są ch rzeszy polega na umowach. Panujący w rze- 
cji » Bdyby dali się popchnąć do złamania konstytu- 
j postawiliby żądania kompensat, których nie 
Wignęłoby państwo. 
erlin 1-go listopada. (Tel, Ą ; O sez 
nelerz Hohenlohe odjeżdża Ala i has 
Na celem zdania tam czynności i zabranią mebli, 
czem wraca niezwłocznie do Berlina w celu przy- 
Botowania materjału do sesji parlamentu. 
p.ęTin 1-go listopada. (7el. pr. Kur. War.) 
Ba. OWY organ eks-kanelerza Capriviego, Ham- 
EB Lesie Correspondent wita sympatycznie księcia 
nlohego. Nie ulega wątpliwości, że jako dawny 


Józef 
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współpracownik księcia Bismarka będzie on prowa- 

dził politykę narodową i pokojową.  Rozprzężeniu | 
wewnętrznemu potrafi zapobiedz swem długoletniem 
doświadczeniem, chłodnym spokojem, dalekim wzro- 
kiem i niezmordowaną pracowitością. Jest on katoli- 
kiem nabożnym, ale wolnomyślnym. Wobec nazwi- 
ska Hohenlohego umilkną ei, którzy przebaczyć nie 
mogli Capriviemu, że był bezpośrednim następcą Bi- 
smarka. Opozycja agrarna umiarkuje się również. 
wobec wielkiego pana i właściciela ziemskiego. 

Berlin 1-go listopada. (Tel, pryw. K: W.) — 
Stronnictwo zachowawcze oświadcza dzisiaj w Kreuz- 
zeitung, iż chętnie zgodziłoby się na poruszoną przez 
Norddeutsche allgemeine Zeitung myśl zbliżenia się 
do rządu. 

Herlin 1-go listopada. (T. p. Kw. War.) — 
Adjutantem nowego kanclerza mianowany rotmistrz 
hr. Schoenborn. 

Paryż 1-go listopada. (Tel, pr. K. W,)—W de- 
partamencie Pas de Palais sto tysięcy robotników 
skutkiem powodzi znalazło się bez chleba. 

Paryż 1-go listopada (T. p. K. W.)—Z po- 
wodu powodzi komunikacja między Belgją a Franeją 
przerwana. 

Bruksella 1-go listopada. (T. p. K. W,)—Po- 
wódź zalała w południowej Belgji osiemnaście wiel- 
kich fabryk; wiele innych uszkodzonych. 

Madryt 1-go listopada. (Tel. pryw. Kur, W.)— 
Ministerjum podało się do dymisji, 
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Wiadomości zagraniczne. 
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Wiedeń, 30-go października, 
(Korespondencja specjalna Kurjera Warszawskięgoj 

(Mięso. — Nowe lokale. — Teatr.) 
Od wielu lat utrzymuje się u rzeźników i u agitato- 
rów ludowych hasło, że powodem drożenia mięsa jest zam- 
knięcie dowozu z Rumunji, Na posiedzeniu komisji par- 
lamentarnej obradowano nad petycją miast, dotyczącą dro- 
żyzny mięsa, i pokazało się, że hasło owo jest pustym fra- 
zesem, Posłowie, zwłaszcza z Galicji, wykazali, że hodo- 
wla bydła w Rumunji bardzo: upadła wskutek braku pa- 
szy, tak, że, gdyby otwarto dla wołów rumuńskich grani- 
cę, wcaleby to na zasilenie targów bydła w Austrji nie 
wpłynęło. Natomiast skutki mogłyby być bardzo szko- 
dliwe przez przywlekąnie zarazy. ; 
Z drugiej strony wzrasta bardzo wywóz. bydła tucznego 
z Austrji do Szwajcarji, gdzie także paszy brakuje; Gdy 
się Szwajcarja wzmoże i znowu jej wypasy pomnożą, wy- 
wóz z Austrji się zmniejszy, targi wewnętrzne będą obf- 
ciej zasilane. 
Najważniejszą rzeczą w sprawie mięsa jest: popieranie 
własnej produkcji, tak, żeby się zupełnie od obcego dowo- 
zu wyemancypować, Wspomniane hasło mieści w sobie je- 
szcze inne trudności, Od stron Rumunji i Rosji została 
granica dla dowozu wołów zamknięta ze względów sani- 
tarnych. Gdyby otwarto granicę od Rumunji,- miałaby 
Rosja zupełne prawo domagać sią tej samej koncesji. Tym- 
czasem władze administracyjne, towarzystwa rolnicze pro- 
testują stanowczo przeciw temu z obawy zarazy, Rząd 
zatem wobec tego nie może godzić się ani na dowóz z Ru- 
munji, ani na dowóz z Rosji. Hasło agitacyjne musi 
przebrzmieć, a ceny mięsa spadną dopiero pod wpływem 
naturalnych czynników: wzrostu hodowli, zmniejszenia 
wywozu, dowozu mięsą mrożonego z Australji, wzrostu 
konsumcji ryb, 
Drożyzna mięsa nie przeszkadza temu, że powstają no- 
we lokale mięsodajne. Dzieje się to w pierwszej linji 
pod hasłem coraz nowych gatunków piwa bawarskiego, 
ale niemniej i z tego powodu, że; oile Wiedeń obfituje 
nadmiernie w kawiarnie, o tyle restauracyj na stopę stó- 
łeczną ma zbyt mało, na co zwłaszcza obey przejeżdżają- 
cy się uskarżają. Dwa jednocześnie nowe lokale i o kil- 
ka kroków od siebie w tych dniach otwarto: „Internatio- 
nales restaurant” i „Franziskanerkeller* w nowym gma- 
chu Annahof. Sale, oświetlenie, piwo są doskonałe, co 
do reszty—czas okaże, Zachodzi bowiem dilemmat: jeżeli 
wiedeńczycy lokale te opanują, staną się one niebawem 
tem, czem są dawniejsze; kuchnia będzie czysto wiedeń- 
ska, powietrze niemożliwe, gdyż wiedeńczycy nie pozwala- 
ją luftować, ale będzie zawsze pełno. Jeżeli zaś lokale 
te nie przybiorą znamion tutejszych, zechcą utnzymać się 
na stopie międzynarodowej, będą przejezdni z nich zado- 
woleni, ale będzie tam pusto, bo napływ obcych wcale nie 
jest wielki, więc przedsiębiorstwa nie utrzymają się. Ten 
dilemmat przejawia się tutaj we wszystkiem i stoi na 
przeszkodzie rozwojowi stolicy. , 
W Burgu dano Ibsena: „Podpory społeczeństwa” z po- 
wodzeniem, przędewszystkiem dla aktorów: Mitterwurzera, 
Thimiga i Reimersa. vs ; 
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Paryż, 29-go października, ` 
(Korespondencja specjalna Kurja Warszawskteqo.) 
(«Hotel w Nizzy»—Przewrót w mieście.) 

„Hotel w Nizzy*—tak należy przetłumaczyć tytuł czte. 
roaktowej „Pension de Famille" Maurycego Donnay'a, 
wystawionej w Gymnase przez p. Porel'a, jest pierwszą 
w tym sezonie prawdziwą komedją. Autor jej, który na 
scenie poważnej właściwie pierwszy krok stawia, odrazu 
zajmuje jedno z najbardziej obiecujących miejsc na przy- 
szłość, Jest to młodzieniec o bystrej inteligentnej twa- 
rzy z czarnym wąsikiem, rodowity paryżanin, który skoń- 
czył szkołę Centralną, ale przeniósł teatr nad in- 
żenierję. Pierwszym jego utworem była „Fryne”, fan- 
tazja „montmartro-ateńska”, którą sam deklamował po 
za ekranem teatru cieniowego w Chat Noir; drugim— 
naśladowanaz Arystofanesa „ Lysistrata”, dawana w Grand 
Teatre tegoż Porela. f; 

Treść „Hotelu w Nizzy” jest nastepująca: 

Piękna jeszcze pani Aubert trzyma w Nizzy „pension de 
famille"—przyzwoite pokoje z utrzymaniem, w których 
ulokowało się z różnych stron pochodzące towarzystwo, 
Więc pani Ploufi, myśląca tylko. o kombinacjach ruleto- 
wych, w czem jej dopomaga jakiś były technik, zamyka- 
jąca oczy na swobodę, z jaką dwie córeczki flirtują: jedna 
z wiecznie od lat kilkunastu nmierającym suchotnikiem, 
którego tytuł chorego do wszystkiego upoważnia, druga— 
z młodzieńczym synkiem gospodyni, cherubinkiem do 
wszystkiego. Więc jeszcze jakaś dama o gwałtownym 
temperamencie i burzliwej przeszłości; w końcuj pani As- 
sand, klóra przybyła z Paryża na rendez-vous: z Adrja- 
nem Septeuil. Jest to młoda mężatka, zaniedbywana 
przez męża vitew”a; pod opieką przyjaciółki, pani du 
Teilleul, spędzić chce nad morzem południowem miesiąc 
miodowy. . Na nieszczęście panu Asgand przyszło do gło- 
wy z nudów też przyjechać do Nizzy. Nie przypuszcza, 
“aby żona mogła go zdradzać, i gołąbki mogłyby dalej gru- 
chać spokojnie, gdyby nie to, że właścicielka hotelu po- 
znaje w panu Assand swojego byłego narzeczonego, który 
przed kilkunastu laty w niecny sposób. ją porzucił, Do- 
chodzi do gwałtownej rozmowy. Assand cynicznie oświad- 
cza, że za-żoną bierze się tylko niewiniątko czystej, wody, 
któremu żądne złę myśli przyjść „nie mogły do głowy. 
Oburzona, zrozpaczona pani Aubert rzuca mu w twarz: 

— Omyliłeś się: twoje niewiniątko: zdradza cię : z Sep- 
tenile'm! E 

Assand, należący do tych mężów, którzy nie uważają, 
aby żonie było wolno to samo, coim, musi ukarać win- 
nych: schwytawszy ich, kilkakrotnie na oślep strzela z re- 
wolweru; Andrzej otrzymuje iekką ranę. I tu, znakomi- 
ty dar obserwacyjny autora i subtelna jego ironja znajdu- 
ją objaw w odmalowaniu wrażenia, jakie ten nagły dra- 
mat wywołuje w chorobliwie przyćmionym, fłirtowo żyją- 
cym światku willi: poruszona ciekawość, lecz brak wszel- 
kiego głębszego wstrząśnienia. 

Sam dramat zresztą sprowadzony jest do zwykłych, ką- 
pielowo-buduarowych romansów, w rozwiązaniu; mąż s0- 
bie odjeżdża, a gołąbki, po wyzdrowieniu Septeuila, nadal 
kochać sią będą. Autor nie pozwala, aby w tym świecie 
zdarzył się jakiś wypadek, objawiło się jakieś uczucie na 
wielką skalę. ; 

Gra pp. Noblet'a (mąż), Mayer'a (kochanek), pysznego 
Galipaux (manjak-suchotnik), pań Legault-Aubert i Dar- 
laud-Assand, i w ogóle całej trupy zasługuje na nader po- 
chlebną wzmiankę. 

Paweł Dćroulóde stawia pono kandydaturę do fotelu 
akademickiego po Leconte de Lisle'u! Wątpię, aby ze 
skutkiem,.. : 

Na propozycję Levasseur'a, akademja nauk moralnych 
i politycznych przyznała doroczną nagrodę 12,000 fr. 
drowi Roux, wynalazcy surowicy untybłonicznej. Stanie 
się to zrozumiałem, gdy dodam, iż, w myśl fundacji, na- 
groda przeznaczana jest za „najpożyteczniejsze poświęce- 
nie”. Dr. Roux narażał przez długi czas swe życie w stu- 
djach nad dyfterytem z trującemi mikrobami, 

Eljasz Reclus, brat Elizeusza i również jak on profe- 
sor wolnego uniwersytetu brukselskiego, wydał nakładem 
Dentu studjum etnograficzno-antropologiczne p. t. „Pier- 
wotny mieszkaniec Australji", pochlebnie oceniane przez 
specjalistów. 

Narobi z pewnością w izbie deputowanych hałasu pro- 
jekt jenerała Riu, żądający zniesienia fortyfikacyj Pary- 
ża. Są one, według projektodawcy, wobec teraźniejszej 
artylerji licha warte, a przeszkadzają rozszerzaniu Się 
miasta i są gniazdem i schronieniem najniebezpieczniej- 
szej ludności. Na ich miejeu należy przeprowadzić ol- 
brzymi pierścień bulwarów, na wzór wiedeńskich ringów; 
22 przedmieścia wejdą tym sposobem w obręb stolicy. 
Z samej sprzedaży przyległych gruntów, zajętych dziś 
przez pas wojskowy, można będzie otrzymać Kilkadziesiąt 
milj, fr. Obroną zaś stolicy powinny być linje wód Se- 
kwany i Marny, połączone ukośnie od strony północno- 
wschodniej K, 
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Rzym, 24-g0 A A E a a A 
(Korespondencja specjalna Kwrjera Warszawskiego.) 
Dziś w Watykanie pod prezydencją samego Ojca św. 0d- 
bywa się pierwsze posiedzenie konferencji dotyczącej kato- 
lickich kościołów wschodnich i zjednoczenia dysydentów ze 


Stolicą apostolską. Biorą w niem udział kardynałowie: 
Rampolla, Langćnieux, Ledóchowski, Wincenty Vannutelli 
„i Galimberti, obaj patrjarchowie antjochejscy katoliccy, to 
jest patrjarcha obrządku syryjskiego ksiądz Benham Ben- 
ni i patrjarcha obrządku grecko- malchickiego ksiądz Ju- 
saf, tudzież kęiądz Hujek, delegat i zastępca patrjarchy 
maronitów, którego przedstawia na wiecu. 

Wózoraj, jako w rocznicę walki, stoczonej d. 28-go pa- 
źdiernika 1867-g0 r. przezgrono ochotników Garibaldiego 


, z papieskimi zuawami, i zgonu brąci Cairolich, Henryka 


i Jana, którzy tam padli w walce przeciwko cudzoziem- 
com, różne patrjotyczne stowarzyszenia udały się do willi 
Glori, pamiętnej tą potyczką, niosąc wieńce laurowe, któ- 
re z złożyły w miejscu, gdzie polegli dwaj dzielni bracia. 
Inne wieńce i kwiaty złożono na pomniku ich na Monte 
Pincio, gdzie wspaniała marmurowa grupa wyobraża ich 
śmierć, poprzedzającą bitwę pod Mentoną. 

Emil Castelar, wróciwszy z Neapolu, udał się dziś na 
cały dzień do zamku Bracciano, dokąd go zaprosili książe- 
ta Baltazar i Władysław Odescalchi, synowie ś.' p. księ- 
żnej Zofji z Branickich z Białocerkwi. Historyczny ten 
zamek, położony malowniczo nad jeziorem Bracciano, był 
przedtem własnością Orsinich i mieszkaniem sławnej Iza- 
beli Orsini, o której napisano tyle powieści historycz- 
nych, 

Korespondenci paryscy zawiadomili już czytelników 
Kusjera o zdumiewającem pow odzeniu świeżej opery Jó- 
zefa Verdiego „Otello”, znanej już od dawna we Wło- 
'szech, ale teraz dopiero poznanej w Paryżu, gdzie sędziwy 
maestro był przytomny na jej pierwszem przedstawieniu 
w teatrze Wielkiej Opery i otrzymał tam z rąk prezydena 

'ta rzeczypospolitej, p. Casimir-Periera, wielką wstęgę 
Legji honorowej wśród bezprzykładnej owacji niezliczonej 
publiczności. Nowy ten trjumf Verdiego we Francji głę- 
boke wzruszył cały naród włoski i stał się skuteczniejszem 
lekarstwem na bolesne w tych dniach wspomnienia Mento- 
ny, niż wszystkie polityczne półśrodki. Otóż wielki kom- 
pozytor przybył wczoraj do Turynu z małżonką swoją i 
z panią Stolz. Kilkaset przyjaciół i wielbicieli oczekiwa- 
ło go na kolei, chociąż telegraf nie oznajmił był wcale 
wyjazdu jego z Francji i przyjęcie to polegało na niepe- 
wnych wskazówkach i domysłach. 80-letni Verdi miał 
młodzieńczą postawą, i ruchy; nosił u guzika czerwoną 
różczkę Legji honorowej i kapelusz a cencio, jak artyści. 
Na stacji rozmawiał z oczekującymi go. przyjaciółmi, a 
mianowicie z posłem Ferdynandem Martinim, byłym oh 
strem oświaty, dopóki pociąg, odchodzący do Rzymu,'nie 
„wyruszył w dalszą drogę: D. 


Wiadomości handlowe. 
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Berlin 1-go listopada, (Telegr. pryw. Kurjera Warsz.) — 
Nastrój giełdy dzisiejszej był przeważnie mocniejszy. Szcze» 
gólniej wartości górnicze wykazują poprawę. Inne pola dziae 
jłalności fgiełdowej z powodu święta katolickiego były dziś 
|w zaniedbanin. Rynek rubli i wartości ruskich wykazuje 
zniżkę. W porównaniu z wczorajszemi kursami straciły bank- 
noty russkie w obrotach natychmiastowych 1 m. 15 fen., a 
w dostawowych 60 fen. Warszawa krótkoteminowa gorzej 
o 55 fom, krótki Petersburg o 80 fen, a długoterminowy 
o 1 mar. Przekazy na Wiedeń krótkie lepiej o drobnostkę 
(163.85), a długoterminowych nie notowano. Listy zasta- 
wne ziemskie poprawiły, się o 10 kop., podcżas gdy nowa 49/9 
russka renta państwowa z roku 1894-go spadła o 40 kop., 
Listów likwidacyjnych nie notowano. Bez zmiany pozostały 
440/, listy zastawne russkie, więcej płacono za 4%, pożyczki 
konsolidowane russkie z r. 1860-g0; mniej natomiast za ku- 
pony. celne (324,40),, Udziały "Towarzystwa komandytowego 
wykazują stratę*(199.20)). Akcyj kredytowych. austrjackich 
nie notowano, Lyskonto prywatne utrzymało kurs wczoraj- 
szy (LJ). 

Berlin 1-go listopada, (Telegram prym. Kurjera War.)— 
(Giełda zbożowa i produktowa.) 


SB. A S | a WARSZAWSKI. — Dnia 2 listopada 1 1894 z, 


Nastrój rynku zbożowego był dziś słabszy. Żyto miało ten- , 


dencją gorszą i oddawane było taniej w obu, terminach o 1 m. 
¿0 fen. W handlu spirytusowym usposobienie było dziś 
słabsze. 

Berlin 1-go listopada, 
Bi). ban. rus. w tr. ust, 220.30 


(Notowania urzędowe giełdy.) = 
Akcje dr. żel. w.-wied. 


—.—} 


Weksle na Warszawę 218.20 | Akcje kredytowe ' —— 

Welisle na Petersb.kr. 217.90 | Weksle na ję 20.355 
W eksiena Petersb.dł. : 20.82 
Bi. Ban. rus. na.dost. 220.50 | „Weksle na Paryż iz 81.10 
4' ję NOWA renta zr.1804 63.60 i 80.85 
430), listy zast. ziam, 67.80 | w tow. i” _109.— 
Listy likwidacyjne —,— | Żyto na wiosnę 116.25 


Kursy z d. 31-go października: 221.45, 218,75, 218.70, 
gbayi 921.11 68:70, WTO LLEWA, y a a 
——, — —, 110.25, 117.50. 
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W drukarni Tisei Warszawskiego — Plac Teatralny Nr. 473e (nowy 9). 
z Redakior Scania Ciszewski. — Wydawcy: 


Informacje. 

— Dochodzi nas wiadomość z poważnego źródła, iż To- 
warzystwo akcyjne fabryki dawniej K. Rudzki i Sp. otrzy- 
mało tytułem zaliczenia na powierzone roboty rządowe 
rs. 282,000, od których Towarzystwo nie będzie płaciło 
odsetków. 

— Dyrektor warszawskiego Towarzystwa oczyszczania 
i sprzedaży spirytusu, p. Jóżef Lipiński, w czasie swojego 
pobytu w Petersburgu w imieniu Towarzystwa sprzedał 
160,000 wiader 40” okowity po 53 kop. p. W. E. Pe- | 
trow, z ośmiomiesięcznym terminem dostawy. 

— Utworzona pod przewodnictwem wice-ministra 
komunikacyj, p. Petrówa, komisja, w celu ulepszenia 
żeglugi na sztucznych komunikacjach wodnych, na 
p czątku listopada rozpoczyna na nowo swoje prace, 

o udziała w obradach mają być zawezwani przed- 
stawiciele rolnictwa, handlu i przemyslu. 

— Jak donoszą dzienniki petersburskie, w tych 
dniach ma być wypuszczona nowa pożyczka na sumę 
50,000,000 rs. Nowa ta emisja, jak zapewniają w sfe- 
rach finansowych, spowodowana została brakiem 
banknotów , w banka 

— Eksploatacja tortu. „W tych dniach powrócił do 
Petersburga delegat ministerjum rolnictwa, wysyłan 
dla obejrzenia torfowisk we Francji, Niemezech, Bel- 
gji i Holandji. Zebrane przez delegata informacje 
mają być ogłoszone. 

— Torg; psią gaz. donosi, iż w Wiedniu utworzona 
została spółka handlowa w celu wyłącznego prowadzenia 
handlu z Rosją." 

— Otrzymujemy zawiadomienie, że Najwyżej za- 
twierdzone Towarzystwo akcyjne górnicze i meta- 
lurgiczne. pod nazwą syberyjskiego upoważniło p. 
Włodzimierza Kozłowskiego (Hoża nr. 18) do przyj- 
mowania zapisów na akcje. Zapisy te mają trwać 
tylko do dnia 12-go listopada r. b. włącznie, 


I%oleje i taryfy. 

— Zarządy tutejszych kolei zawiadomione zostały 
cyrkularzem departamentu kolejowego o następują- 
cych zmianach, które na mocy postanowienia komite- 
tu taryfowego * wprowadzone zostaną do obowiązują- 
cych obecnie taryf towarowych: 1) od d. 13-go listo- 
pada zniesione będą wszystkie teraźniejsze taryfy na 
przewóz bawełny, zarówno w komunikacjach bezpo- 
średnich wewnętrznych, oraz kaukazko-za taspijskiej, 
w komunikacji przez: morze Czarne, Wołgę i Pe- 
trowsk, jako też i w miejscowych komun ikacjach 
oddzielnych kolei. © 2) Od d. 1-go stycznia r. p. prze- 
staną obowiązywać wszelkie, jakie w tym czasie ist- 
nieć będą taryfy zarówno w komunikacjach bezpośre- 
dnich wwozowych do Rosji, jak i w kierunkach wy- 
wozowych z Rosji na przewóz wszelkich transportów 
towarowych zarówno w pociągach zwyczajnych towa- 
rowych, jako też i w pociągach pośpiesznych, tak | 


| za białą płacono 4,50, za pstrą 3.67 do 4.25. 


w zwyczajnych komunikacjach lądowych jako też 
i w komunikacjach zamorskich wewnętrznych i we 
wszelkich komunikacjąch zagranicznych międzynaro- 
dowych. W rozporządzeniu tem z ogólnych prz 
sów wyłączone zostały niektóre taryfy, które nadaj | | 
obowiązywać mają bez zmiany, a mianowicie: a) ta- | 
ryfa wywozowa, obowiązująca przy przewozie zboża, 
która ogłoszona została w nrze 444-ym „Zbioru ta- 
ryf” pod nr. 5244, oraz odnoszące się do' niej dopeł- 
nienie, we wzmiankowanym numerze „Zbioru taryf” 
zamieszczone; b) taryfa wywozówa na przewóz: lnu; 
konopi itp., wysyłanych do stacyj kolei: belgijskich, 
francuskich, austrjackich i niderlandzkich, która o- 
głoszona była w n-rze 413 „Zbioru taryf” za nr. 5108 
i 5109, oraz zamieszczone tamże do tych taryf dopeł- 
nienie; e) taryfa wywozowa na przewóz mączki cu- 
krowej, wywożonej za granicę przez porty ryski i 
libawski, która ogłoszona była w nr. 496 i 535-ym 

„Zbioru taryf” za nr. 5457 i 5582. 

— W chwili obecnej przygotowywane są tablice 
z oznaczeniem odległości i cen biletów pasażerskich 
wszystkich trzech klas i dziecięcych oraz taryfy na | 
przewóz bagażu według nowych taryf strefowych. 
Tablice te, jednakowej formy, właściwie są szemata- 
mi drukowanemi, na którye / odręcznie w porządku 
alfabetycznym. będą wypisane ceny obowiązujące od | 
miejscowej stacji do 1) wszystkich punktów krzyżo- 
wych kolei; 2) stacji miejscowej linji kolejowej wraz 
z odnogami, oraz 3) stacyj, do których sprzedawane 
gą stale bilety formy Nè 1 w kierunkach najbardziej 
uczęszczanych. Pod listą alfabetyczną mieścić się 
będzie uproszczona tabelka do obliczania ceny bile- 
tów na wszelkie odległości według taryfy strefowej. 
Wszystko. to oprawie w ramy wywieszone będzie 
w odpowiedniej ilości przy kasach pasażerskich. 
W spisach alfabetycznych dla użytku kasjerów kole- 
jowych wyszczególniona jest odległość w strefach 


| nasza posiada następ uiace prace: P. Beer: „Dzię 


pomiędzy wszystkiemi wzajem stacjami w państwie 
lub też na dystanse krótsze, jak 160 wiorst odległości 
w wiorstach. O ile wiemy, zarządy kolejowe najzu- 
pełniej przygotowane są do zaprowadzenia nowej ta- 


| 


Wacław Szymanowski i Antoni 
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BA: do d. 13-go s tie jakoby z powodu 
obrachunków noworocznyc 
przygotowawcze są już na ukończeniu. 


Sprawozdania z targów. 


Targ zbożowy na placu Witkowskiego w dniu 30 
października r. b. — Pomimo małego dowozu, usposobienie | 
targu w dniu dzisiejszym było słąbe. Pszenicy wystawiono 
na sprzedaż 500 korcy, wyborowego towaru zupełnie nie było 
yta ofiarowano 
500 korcy, wyborowy towar kupowano po 3.10, średni po.2.95 | 
do 3.024. Owsa 300 korcy rozprzedano stosownie do ratunku 
po 2.15 do 2.20. Za siano płacono 85 do 40 kop., za słomę p 
15 do 17 kop. 

Targ zbożowy na Pradze wdniu 30- „aździernika ; 
słab był lot d Ak przy zniżkowej dątówdc Obiywkćć do* 
wóz, wynosił 4 wagony owsa i 2 wagony gryki, iunnych fe 
Biia zupełnie nie dowieziono. Żyto słabo i niżej, "za wy 
rowe płacono po 51 do 52 kop., za średnie po 49 do-50 kop. 
ordynaryjne po 48 do 49 kop. Owies w słabej tendencji, kore 
borowy sprzedawano po 64—67 kop., średni po 55, do ( 62 kop. . 
i ordynaryjny: po 50 do 52 kop. Gryka spokojnie, płacono po. 
78.40 86 kop. stosownie do gatunku. Jęczmień browárn 
dowozów, za pastewny gs gano po 48 kop; do 53 kop. Dla ka- 
szy jaglanej uposobienie było spokojie, wględnie do dobroci 
ziarna osiągano po 75 do 50 kop. 

— Magazyny tranzytowe przy stacji Pragą kolef 
warszawsko-terespolskiej, a 

Sprawozdanie z dnia 81-go października r. v 


przyszło: 
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Mąki żytniej , 
Mąki pszennój 
Kaszy jaglanej , 
Kaszy gryczanej 
Ryżu i enh 
Pszenicy , 
Jęczmienia 
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Razem 17 wagonów 12 wag. 

Gdańsk, dnia 31-go października, — Pszenica miała dziś 
tendencję bardzo mocną i ceny chętnie płacone o 1 mar. wy- 
żej. Płacono za russką tranzyto czerwoną 729 gr. 80 mar. za 
tonnę. Terminy tranzyto na listopad 92 mar. w zaofiarówa- 
niu, 91 mar. w poszukąwaniu, na listopad-grudzień 92 m. pla- 
cono, na kwiecień-maj 100 mar. w zaofiarowaniu, 984 mar. 
w poszukiwaniu, na maj-czerwiec 1014 m. w zaofiarowaniu, 
101 m. w poszukiwaniu, na czerwiec-lipiec 108 mar. w za- 
ofiarowaniu, 1024 mar. w poszukiwaniu. Cena regulacyjna 
tranzytowej 91 mar. Żyto również o 1 mar. wyżej. Płacono 
za russkie tranzyto 735 gram. 72 mar. Wszystko za 714 grama 
i tonnę. Terminy: na listopad dolno-polskie 734 mar. w za- 
ofiarowaniu, 73 mar. w poszukiwaniu, na listopad-grudzień dol- 

no-polskie 734 mar. w zaofiarowanię, 78 mar. w poszukiwa* 
niu, na grudzień-styczeń dolno-polskie 75mar. w zaofiarowae 
niu, 744 mar. w poszukiwaniu, na styczeń-luty dolno-polskio 
774 m, w zaofiarowaniu, 76 „mar. w poszukiwaniu, na, kwiee 
cień-maj dolno-polskie 79 mar. w. zaofiarowaniu, 794, m. w 
poszukiwaniu, na maj-czerwiec dolno-polskie 80 mar, płaono. 
Cena regulacyjna dolno-polskiego 73 mar., wego 72 
mar, Jęczmień targowano russki tranzyto 633 gr. 12 mar., 677 
gr. 74 mar., lepszy 665 gram. €68 gr. i 671 gr. 77 mar, jasny 
683 gr. BU m., 712 gram, 85 mar. za tonnę, , Owies targowanó 
tylko w towarze krajowym. Groch polski trtranzyto na paszę 
87 mar. za tonnę targowano. Russki bon koński tranzytó 92 
mar. za tonnę płacono. Siemię konopne russkie 150 mar, za 
tonnę targowano. Spirytus bez zmiany, nie podlegający cłu 
w towarze gotowym Du pan płacono, pozostał 494 mar, w po- 
szukiwaniu; po oolegający Qu w towarze gotowym 80 mare 
w poszukiwiikia, na listopad 80 mar. w poszukiwaniu, na 
listopad-marzec 804 mar, w poszukiwaniu. Dla cukru w Gdań* 
sku i Magdeburgu tendencja stała. Kurs w Gdańsku 230,— 
mar. za 100 rs. 


Odpowiedzi Redakcji. 


— Pani Anieli J. 2*Woli.— Znajomość czterech działań aryte * 
metycznych bynajmniej nie wystarcza; należy jeszcze znać do* 
brze ułamki zwyczajne i dziesiętne. 

-— Panu A. S. K.—1) O dziejach ludu izraelskiego du kra 
zieję ludu izr: 

skiego.od stworzenia świata do powrotu izraelitów z niewo: 
babilońskiej”, przekład S. Dankowicza; Aleksańder Awe 

„Histonja żydów w Polsce”; Hilary Nussbaum: „Historja ży” 
dów ód Mojżesza do epoki obecnej, opracowane wedlug naj- 
wiarogodniejszych źródeł”, trzy tomy, rs. 6; Antoni Sta mieki: 

„Rys krótki ludu żydowskięgo w Europie” , jako wstęp do 
dziejów tegoź ludu w Polsce. 2) „Dzieję” Bobrzyńs iego: i 

„Literatura” Spasowicza. 3) „ manns wyrazów obcych, 
wydany przez księgarnię. Arcta, rs, 1, arunków, : ns i 
kich Aliance tsraćlite udziela ZLA znamy, 

— Amatorce sportu, — W przedmiocie sportu łyżwiarski 
możemy zalęcić sz, „pani dwa następujące przewodniki: J, Zëhe 
ler; „łyyźwiarstwo”, z 54 rysunkami, w przekładzie W. fm dy 
łbiey; F. Calistus: „Łyźwiarstwo”. Podręcznik systematy” 
czny, niezbędny dla każdego, pragnącego w króskim czasie 
nauczyć się ślizgać lub wy doskonali w sztuce łyźwiarskieje 7 
Wydawnictwo ozdobione licznemi ilustracjami, 

— Pannie Marji L. — Kaucelarja, Muzeum pszczeli 
mieści się przy u W Wiejskiej pod X 12-ym. Kurs, o ile w 
my, rozpoczyna się w pierwszych dniach listopada. 

— Pam T. Kar. — Znak niebieski: dwa miecze na krzy% 
w środku punkt, oznacza markę porcelany o i w, ryrabioą: 
w Meissen w epoce od r. 1738—1763-g0. 


A i 


Jossoseno Ieusypow Bapmaga 20 Osrópa (1 Hoaópa) 1894 r 


ietkiewicz (Adam Płuz) 


nie nie słyszano. Praca. 


r 


